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Problemy narodowościowe na Białorusi i Ukrainie
w XIX w. w podręcznikach do nauki historii szkół
średnich w Polsce

Wybitny polski dydaktyk historii profesor Tadeusz Słowikowski w la-
tach sześćdziesiątych ubiegłego stulecia twierdził, iż „główną, podstawo-
wą pomocą naukową w nauczaniu historii jest podręcznik”1. Mimo upływu
czasu opinia ta nie uległa dezaktualizacji. Warsztat pracy pedagoga uległ
znacznemu wzbogaceniu. Współcześni nauczyciele historii w swojej pracy
często wykorzystują film odtwarzany z magnetowidu. Nierzadko korzysta-
ją z programów komputerowych. Rola podręcznika jednak nadal pozostaje
ogromna. Jest on podstawową pomocą ucznia w pracy domowej i najczęś-
ciej wykorzystywanym środkiem dydaktycznym w trakcie lekcji. Dla wie-
lu ludzi podręcznik szkolny do nauczania historii jest jedynym opracowa-
niem historycznym, jakie w swoim życiu czytali. Treści zawarte w pod-
ręczniku wywierają ogromny wpływ na kształtowanie świadomości histo-
rycznej społeczeństwa.

O kształcie podręcznika decyduje przede wszystkim autor. Współcześnie
podręczniki są zresztą najczęściej efektem pracy zespołów autorskich. Zda-
niem Danuty Konieczka-Śliwińskiej podręcznik to „specyficzny rodzaj nar-
racji historycznej, w której autor na podstawie własnego systemu wartości,
wiedzy faktograficznej i ogólnej — przedstawia swoją wizję przeszłości.
Posługuje się przy tym określonymi kompetencjami językowymi, a także

1 T. Słowikowski, Metodyka nauczania historii. Podręcznik dla studium nauczyciel-
skiego, Warszawa 1967, s. 146.
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zakorzenionymi sposobami myślenia o rzeczywistości (...). W konstruowa-
niu narracji szkolnej, nastawionej na młodego odbiorcę, istotną rolę (...)
odgrywają także inne czynniki, jak: wiedza autora podręcznika z zakresu
psychologii, pedagogiki i dydaktyki historii, znajomość specyfiki różnych
typów szkół, umiejętności (doświadczenia), dotyczące oddziaływania na
dzieci i młodzież, czyli tzw. kultura pedagogiczna”2. Innymi słowy, o kształcie
podręcznika decyduje nie tylko wiedza merytoryczna autora, ale również
system wartości, z którym się identyfikuje.

O treści podręcznika decyduje jednak nie tylko autor. Podręcznik musi
być zaakceptowany i dopuszczony do użytku szkolnego przez Ministerstwo
Edukacji Narodowej. Nie może być zatem sprzeczny z ustaloną przez mi-
nisterstwo podstawą programową. Najważniejszym kryterium dla każdego
podręcznika jest jednak akceptacja przez odbiorców — nauczycieli oraz
uczniów. Podręcznik, który nie zostanie zaakceptowany, szybko znika z rynku
wydawniczego. Autor, przygotowując podręcznik, musi brać pod uwagę od-
biorcę książki, jego zasób wiedzy, upodobania, a także system wartości. To
więc sami odbiorcy w dużym stopniu decydują o treści podręcznika do na-
uczania historii jak również innych przedmiotów.

Celem mojego artykułu jest zaprezentowanie w jaki sposób w polskich
podręcznikach do nauczania historii dla szkół średnich przedstawiane są
problemy narodowościowe na Białorusi i Ukrainie w XIX stuleciu. Jest to
niezwykle istotny problem. W XIX stuleciu na byłych wschodnich teryto-
riach przedrozbiorowej Rzeczypospolitej dokonywały się procesy, które wy-
wierały decydujący wpływ na dzieje Europy Środkowo-Wschodniej w dwu-
dziestym wieku. Na Litwie, Białorusi i Ukrainie trwał szybki proces rozwo-
ju świadomości narodowej, któremu towarzyszył wzrost konfliktów mię-
dzy zamieszkałymi tam narodami. Jak stwierdził wybitny znawca dziejów
tego okresu, „aktywność narodów „kresowych” spowodowała, iż Polakom
na Ziemiach Zabranych zaczynało brakować miejsca”3. Antagonizm pomię-
dzy Polakami a Ukraińcami, Białorusinami oraz Litwinami to jednak tylko
jeden z konfliktów narodowościowych w tym regionie. Jak zagadnienia te
prezentują polskie podręczniki do nauczania historii w szkołach średnich?

Współcześnie w Polsce nauczyciele historii w szkołach średnich dyspo-
nują obszernym zestawem podręczników. Ministerstwo Edukacji Narodo-
wej dopuściło do użytku w trzech klasach szkoły średniej 49 pozycji. Opra-
cowania te często bardzo różnią się między sobą zarówno pod względem
merytorycznym, jak i metodycznym. W niektórych dokonano podziału treści
pod względem problemowym, w innych chronologiczno-problemowym lub
chronologicznym. Sytuacja ta wywołuje niekiedy problemy, lecz jest gene-

2 D. Konieczka-Śliwińska, Podręcznik historii w trójpłaszczyznowym ujęciu, [w:] Edu-
kacja historyczna a współczesność, Opole 2003, s. 456-457.

3 A. Chwalba, Historia Polski 1795-1918, Kraków 2001, s. 425.
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ralnie korzystna dla edukacji historycznej w Polsce. Nauczycielom umożli-
wia wybór podręcznika dostosowanego do poziomu intelektualnego i zain-
teresowań uczniów. Wydawaniem podręczników do nauczania historii
w szkołach średnich zajmuje się 14 wydawnictw. Są wśród nich tacy poten-
taci, jak Wydawnictwa Szkolne i Pedagogiczne (WSiP) czy Państwowe Wy-
dawnictwo Naukowe (PWN), a także stosunkowo niewielkie firmy.

Celem uzyskania odpowiedzi na pytanie w jakim stopniu problemy na-
rodowościowe na Białorusi i Ukrainie znalazły odzwierciedlenie w pod-
ręcznikach do nauczania historii poddałem analizie osiem pozycji, które
podejmowały problematykę historii Polski i powszechnej w XIX stuleciu.
Były to publikacje następujących wydawnictw: OPERON, Gdańskiego Wy-
dawnictwa Oświatowego, WSiP, „Znak dla szkoły”, „Nowa Era”, Wydaw-
nictw Szkolnych PWN4. Nie udało mi się natomiast dotrzeć do podręczni-
ków wydawnictw SCHOLAR, WIKING, ADAM. Odgrywają one jednak
stosunkowo niewielką rolę na rynku podręczników do nauczania historii
w szkołach średnich.

Analiza wybranych przeze mnie podręczników nie była trudna. Wynika-
ło to z faktu, iż poza jednym wyjątkiem żaden z analizowanych podręczni-
ków nie wspominał zupełnie nic o problemach narodowościowych na Bia-
łorusi i Ukrainie w XIX stuleciu. Autorzy wszystkich opracowań podręcz-
nikowych wiele uwagi poświęcili procesom kształtowania się narodów
w XIX stuleciu oraz konfliktom narodowościowym. Odwoływali oni się jed-
nak wyłącznie do przykładów z historii Europy Zachodniej. Wiele uwagi
poświęcili zjednoczeniu Niemiec i Włoch. Stosunkowo obszernie ukazano
ruchy narodowowyzwoleńcze w Belgii, Grecji, krajach bałkańskich, a na-
wet w Irlandii. Niekiedy wspominano o kształtowaniu się narodu czeskiego
i słowackiego. Trudno jednak oprzeć się wrażeniu, że dzieje Ukrainy i Bia-

4 B. Burda, B. Halczak, R. M. Józefiak, A. Roszak, M. Szymczak, Historia 2. Czasy
nowożytne. Zakres rozszerzony. Podręcznik dla liceum ogólnokształcącego, OPE-
RON 2003; M. Gładysz, Historia II. Część 1. Od oświecenia do 1918 r. Podręcznik
dla klasy drugiej liceum i technikum, Gdańskie Wydawnictwo Oświatowe; J. Kocha-
nowski, P. Matusik, Człowiek i historia. Czasy nowe i najnowsze (XIX i XX wiek).
Podręcznik dla liceum ogólnokształcącego, liceum profilowanego i technikum, WSiP
2004; B. Popiołek, Ludzie i epoki. Klasa II. Podręcznik dla liceum ogólnokształcące-
go, liceum profilowanego i technikum, Znak dla szkoły 2004; G. Szelągowska, Lu-
dzie — społeczeństwa — cywilizacje. Historia XIX i XX wieku. Część 3. Podręcznik
dla liceum ogólnokształcącego, liceum profilowanego i technik um, WSiP 2004;
R. Śniegocki, Historia 2. Część 2. Od kongresu wiedeńskiego do I wojny światowej.
Podręcznik dla II klasy liceum ogólnokształcącego, liceum profilowanego i techni-
kum, Nowa Era 2004; E. Wipszycka, H. Manikowska, A. Manikowski, W. Mędrzec-
ki, Historia dla każdego. Tom II. Do współczesności. Podręcznik dla szkół ponad-
gimnazjalnych, Wydawnictwa Szkolne PWN 2004; J. Wróbel, Odnaleźć przeszłość.
Część 2. Historia od 1815 roku do współczesności. Podręcznik dla liceum ogólnoksz-
tałcącego, liceum profilowanego i technikum, WSiP 2004.
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łorusi to dla większości autorów podręczników swoista terra incognita. O na-
rodzie ukraińskim i białoruskim wspomina się na ogół po raz pierwszy przy
opisywaniu wydarzeń związanych z kształtowaniem się granic II Rzeczy-
pospolitej w latach 1918-1921.

Trzeba jednak stwierdzić, że istnieje podręcznik, który poświęca stosun-
kowo dużo uwagi zagadnieniu stosunków narodowościowych na Ukrainie
i Białorusi w XIX stuleciu. Jest to opracowanie autorstwa Bogumiły Burdy,
Bohdana Halczaka, Romana Macieja Józefiaka, Anny Roszak, Małgorzaty
Szymczak, opublikowane przez wydawnictwo OPERON5.

Już w rozdziale poświęconym powstaniu styczniowemu w latach 1863-
1864 autorzy stwierdzili: „Tradycja powstańcza odegrała ogromną rolę
w procesie kształtowania się polskiej świadomości narodowej. Powstanie
styczniowe było także ważnym wydarzeniem w dziejach Litwy i Białorusi.
Chłopi litewscy oraz białoruscy dosyć licznie poparli powstanie. Walka w od-
działach powstańczych i późniejsze represje caratu przyspieszyły proces od-
rodzenia narodowego”6. Informacja ta jest zupełnym wyjątkiem w analizo-
wanych podręcznikach. Udział Litwinów oraz Białorusinów w powstaniu
styczniowym jest przez autorów przemilczany. Podręcznik Wydawnictw
Szkolnych PWN podsumował tę kwestię jednym zdaniem: „Wrogość wo-
bec niego (powstania styczniowego — B. H.) prezentowała zdecydowana
większość chłopów na ziemiach litewsko-ruskich dawnej Rzeczypospoli-
tej”7. Tekst ten nie jest fałszem. Niemniej jednak pomija fakt, że oprócz
większości istniała także mniejszość, która bardzo aktywnie zaangażowała
się w powstanie. W społeczeństwie polskim powstańcy stanowili zresztą rów-
nież mniejszość. Przypadki sprzyjania władzom carskim przez polskich chło-
pów nie należały do rzadkości.

Charakteryzując problemy narodowościowe w Europie w XIX w. au-
torzy podręcznika wydawnictwa OPERON nie ograniczyli się do Europy
Zachodniej, lecz uświadomili uczniom także istnienie konfliktów naro-
dowościowych we wschodniej części naszego kontynentu: „Rosja pro-
wadziła w XIX w. politykę brutalnej lecz nieskutecznej rusyfikacji mniej-
szości narodowych. Nie tylko nie zdołano wynarodowić Polaków, lecz
zaczęła budzić się świadomość narodowa wśród Finów, Estończyków, Ło-
tyszów, Litwinów, Białorusinów i Ukraińców. W Finlandii szlachta
i mieszczaństwo były pochodzenia szwedzkiego, w Estonii i Łotwie po-

5 B. Burda, B. Halczak, R. M. Józefiak, A. Roszak, M. Szymczak, Historia 2. Czasy
nowożytne. Zakres rozszerzony. Podręcznik dla liceum ogólnokształcącego, OPE-
RON 2003.

6 Tamże, s. 381.
7 E. Wipszycka, H. Manikowska, A. Manikowski, W. Mędrzecki, Historia dla każde-

go. Tom II. Do współczesności. Podręcznik dla szkół ponadgimnazjalnych, Wydaw-
nictwa Szkolne PWN 2004, s. 83.
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chodzenia niemieckiego, na Litwie, Białorusi i Ukrainie — polskiego. Po-
ważny odsetek ludności stanowili także Żydzi. W Finlandii Szwedzi sprzy-
mierzyli się z Finami przeciwko Rosji. W pozostałych krajach regionu
ruchy narodowe kierowały się z jednej strony przeciwko Rosji, z drugiej
zaś przeciw Niemcom lub Polakom”8.

Autorzy podręcznika wydawnictwa OPERON poświęcili zresztą osobny
podrozdział kwestii kształtowania się świadomości narodowej wśród Lit-
winów, Białorusinów i Ukraińców: „Na początku XIX stulecia Litwini, Bia-
łorusini i Ukraińcy stanowili ludność chłopską. Szlachta i mieszczaństwo
na ziemiach zamieszkałych przez te ludy były w większości spolonizowa-
ne. Na katolickiej Litwie spolonizowane było także duchowieństwo. Du-
chowni prawosławni i uniccy (grekokatoliccy) również znajdowali się pod
silnym wpływem kultury polskiej. W XIX w. dokonał się proces rozbudze-
nia litewskiej, ukraińskiej i białoruskiej świadomości narodowej. U jego pod-
staw leżały przemiany natury społeczno-gospodarczej. W XIX w. ludność
wsi została uwolniona z poddaństwa wobec szlachty. Chłopi stali się samo-
dzielnymi włościanami, gospodarującymi na własnej ziemi. Z konieczności
musieli okazywać większe zainteresowanie otaczającym ich światem (chło-
pi pańszczyźniani nie przekraczali na ogół granic rodzinnej wsi i najbliż-
szej okolicy). Wyodrębniła się warstwa zamożniejszych gospodarzy, którzy
posyłali dzieci do szkół. Zaczęła się formować nowa inteligencja, która łat-
wo znajdowała wspólny język z ludnością wsi. Ruchy narodowe funkcjo-
nowały początkowo głównie w środowiskach inteligenckich i koncentrowały
się na pracy oświatowej oraz rozwoju własnej kultury. Na początku wieku
XX ruch litewski i ukraiński przybrał charakter masowy. (...)

Ruch ukraiński rozwijał się przede wszystkim we wschodniej Galicji.
Powstały liczne stowarzyszenia gospodarcze, naukowe, kulturalne i oświa-
towe. W 1850 r. wydawano w Galicji zaledwie dwa pisma w języku ukra-
ińskim. W 1910 r. ukazywały się już 43 pisma. Rozwijało się szkolnictwo
ukraińskie. Dużą siłę gospodarczą stanowiła ukraińska spółdzielczość. Sła-
biej rozwijał się ruch narodowy na ziemiach ukraińskich pod panowaniem
Rosji. Dużą rolę w ukraińskim ruchu narodowym w Galicji odgrywało du-
chowieństwo greckokatolickie. Metropolitą kościoła greckokatolickiego był
od 1900 r. Andrzej Szeptycki (1865-1944), uważany za duchowego przy-
wódcę Ukraińców.

Po 1905 r. także na Białorusi zaczął się kształtować ruch narodowy. Był
on słabszy niż podobne ruchy na Litwie i Ukrainie. Przejawiał się przede
wszystkim w działalności kulturalnej. Dużą popularność zyskała twórczość
wybitnego poety białoruskiego Janki Kupały (1882-1942)”9.

8 B. Burda, B. Halczak, R. M. Józefiak, A. Roszak, M. Szymczak, Historia 2. Czasy
nowożytne..., s. 370.

9 Tamże, s. 388-389.
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Sposób prezentacji dziejów Białorusi i Ukrainy w podręczniku wydawnic-
twa OPERON nie zadowala z pewnością ani Ukraińców, ani Białorusinów.
Niemniej jednak w stosunku do pozostałych opracowań podręcznikowych
poświęca tym zagadnieniom stosunkowo dużo miejsca. Jest on wyjątkiem.

Trzeba stwierdzić, że ogromna większość absolwentów szkół średnich
w Polsce nie uzyska w trakcie nauki szkolnej poważniejszych informacji
na temat historii Białorusinów oraz Ukraińców w XIX wieku. W pozosta-
łych stuleciach zresztą również. Narody te pojawiają się na kartach szkol-
nych podręczników do nauczania historii niemal wyłącznie w kontekście
konfliktów zbrojnych.

Sytuacja ta z pewnością negatywnie wpływa na stosunki polsko-białoru-
skie czy polsko-ukraińskie. Trudno prowadzić efektywną politykę wobec
sąsiednich narodów, których się nie rozumie. Natomiast nie można zrozu-
mieć sąsiadów bez znajomości, nawet w minimalnym stopniu, ich historii
oraz kultury.


